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Niech żyje solidarność mas pracujących w walce o trwały pokój!

ZSBB — «g strcsź ig feezj»leczeńs<w« stw ittio tw ctfo

Pakt atlantycki i plan Marshalla
podrywają autorytet 0 I Z  i współpracę międzynarodową

FLUSIIING MEADOWS (PAP). — Kierownik delegacji 
radzieckiej min. Wyszyński wygłosił na posiedzeniu plenar 
nym generalnego zgromadzenia ONZ przemówienie, które­
go streszczenie podajemy niżej.

| Zgromadzę 
I nie- general- 
1 ne
I dział min. 
I  Wyszyński — 
1 rozpoczyna 
1 pracę od dy- 
1 skusji ogól- I nej, by rzu- 
I  cić krytyczne 
i  spojrzenie na 
i  przebytą dro 
i  gę. dać oce­

nę swej działalności za okres 
ubiegły, naszkicować perspek 
tywy dalszej pracy, określić 
warunki, które mogłyby po­
móc Organizacji Narodów Zje

dnoczonych do rozwiązania 
stojących przed nią zadań.

Miniony rok wykazał, żedo 
minująca na generalnym 
zgromadzeniu większość an- 
glo - amerykańska działa w 
kierunku podważenia wpły­
wu, autorytetu i podstaw 
ONZ. Dowodzą tego takie fak 
ty, jak nielegalne utworzenie 
komitetu międzysesyjnego, jak 
powołanie do życia wbrew 
Karcie ONZ tzw. komisji bał­
kańskiej i komisji .koreań­
skiej, jak nieustająca kampa­
nia przeciwko zasadzie jedno 
myślności, stanowiącej jeden 
z głównych filarów ONZ.

Pakt atlantycki i pian M arsha lla  
podw ażają ONZ

Utworzony z inicjatywy 
USA 1 W. Brytami sojusz pół 
liocnęt. - atlantycki. —. mówi 
min. Wyszyński — stanowi 
.wręcz podkop pod ONZ.
• Sens polityczny paktu atian 
tyckiego został zdemaskowa­
ny przez rząd radziecki w me 
morandum z 29 stycznia i 31 
marca br. Dokumenty te wy­
kazały, że celem paktu atlah 
tyckiego jest dążenie kół rzą­
dzących USA i W. Brytanii 
do pozbawienia jak najwięk­

szej ilości państw, możliwości 
prowadzenia samodzielnej na 
rodowej polityki wewnętrznej 
oraz do wykorzystania tych 
państw w charakterze pomoc 
niczego środka dla urzeczy­
wistnienia swych agresyw­
nych celów, obliczonych na 
zdobycie hegemonii świato-

Również inne przedsięwzię 
cia Stanów Zjednoczonych i 
W. Brytanii, podyktowane o- 
becnym kursem ich polityki 
zagranicznej. zmierzają do

„W rocław  — W a m a w ie “

14 tys. widzów w Hali Ludowej
na wielkiej imprezie artystycznej

Wrocławianie nie zawiedli. 
Przeszło 14 tys. osób. wypeł­
niło Halę Ludową na> imprezie 
artystycznej, zorganizowanej 
wczoraj przez ORZZ, której 
dochód przeznaczony był na 
odbudowe Stolicy.

Słowo wstępne wygłosił wi- 
eeprzewotinif/.ący Wojewódz­
kiej ■ Sady Narodowej i zara­
zem nr*ewodniczący Komitetu 
Odbudowy Warszawy Kazi- 
tnierz, German, który podkre­
ślił, że cała impreza zorgani­
zowana jest pod hasłem: 
„Wrocław —- Warszawie".

Następnie rozpoczęły się wy 
stępy wrocławskich artystów 
świetlicowych. Na wyróżnienie 
zasługują piosenki w wykona­
niu niezawodnego Stanisława 
Todora, zbiorowa recytacja 
młodzieżowego ośrodka meta­
lowców, którzy deklamowali 
fragment poematu światopeł- 
ka Karpińskiego oraz tańce 
robotnic rolnych spod Legnicy,

w barwnych strojach regionąl-

Zaznaczyć należy, że nie 
wszystkie numery programu 
świetlicowego nadawały się do 
produkowania na wielkiej e- 
stradzie, chociaż zapewne w 
zamkniętych świetlicach słusz­
nie cieszą się powodzeniem. 
Na przyszłość przydałaby się 
większa selekcja w doborze 
programu.

W dalszej części imprezy 
wystąpili artyści Opery i Te­
atru Dolnośląskiego, zbierając 
huczne oklaski. Burzę braw 
wywołał szczególnie doskona­
ły balet F. Parnella w mazu­
rze z Opery „Halka“ i duet ta 
neczny Parnell — Łapińska, w 
nastrojowej inscenizacji „Od 
podwórza do podwórza".

Na zakończenie jedno maleń 
kie pytanie: Dlaczego impreza 
rozpoczęła się z półgodzinnym 
opóźnieniem ?

(h. m.)

Szpiedzy — dyplomaci
wypędzeni ze Szwajcarii

ZURYCH. Ostatnio wykryta 
afera szpiegowska w armii 
szwajcarskiej wywołała wielkie 
oburzenie wśród tutejszej o- 
pinil publicznej. W związku 
7. tą aferą, zaaresztowano sze-

Kopalnie chińskie
w łasn ośc ią  ludu

PEKIN. Agencja Wolnych 
Chin donosi, że od chwili wy­
zwolenia prowincji południo­
wej Kiang3i, tj. od połowy 
sierpnia, kopalnie tungstenu 
tęgo okręgu znajdują się w 
rękach ludu chińskiego. Ode­
grają one olbrzymią rolę- w 
budownictwoie przemysłowym.

reg osób oraz wyższych ofice­
rów. Prasa jednak, przekupio­
na przez rodzimy i amerykań­
ski kapitał, bardzo mało o 
tym pisała. Ostatnio jednak 
dziennik bazylejski, „Basler 
Nachrichten", doniósł, że atta­
che wojskowy przy ambasa­
dzie USA w Bernie, generał 
Benjamin F. Caffey i jego za­
stępca, major Ridwell Moore, 
„opuścili Szwajcarię". Wyjazd 
tych dyplomatów amerykań­
skich nastąpił na skutek żą­
dania rządu berneńskiego, aby 
wyżej wymienieni natychmiast 
opuścili terytorium Szwajcarii 
gdyż śledztwo ujawniło, że 
wmieszani byli w ostatnie afe­
ry szpiegowskie.

podważenia ONZ. Dotyczy to 
przede wszystkim zbankruto­
wanego planu Marshalla. Plan 
Marshalla oznaczał i oznacza 
rozbicie Europy na dwa obo­
zy.

Obecnie nie jest już dla ni 
kogo tajemnicą, że plan Mar­
shalla nie tylko nie uzdrowił 
gospodarki Europy zachod­
niej, lecz podważył ją osta­
tecznie.

Plan Marshalla ugodził bo­
leśnie w masy pracujące kra 
jów Europy zachodniej, powo 
dując obniżenie ich siły na­
bywczej i dalsze ich zubożę-

Nowe sukcesy ZSRR  
I k ra jó w  dem okracji ludowej

W przeciwieństwie do tej 
sytuacji krajów Europy za­
chodniej — mówi dalej min. 
Wyszyński — Związek Ra­
dziecki 1 kraje demokracji lu­
dowej realizują swe plany od 
budowy i dalszego rozwoju 
gospodarki narodowej. Zwią­

zek Radziecki kroczy pewnie 
naprzód w swym rozwoju go 
spodarczym, wzmacniając co­
raz bardziej swą potęgę go­
spodarczą i podnosząc coraz 
wyżej kulturalny i material­
ny poziom życia narodu ra­
dzieckiego.___________________

Podczas gdy w krajach ka­
pitalistycznych, a w szczegól­
ności w krajach marshallow- 
skich sytuacja ekonomiczna 
pogarsza się z każdym dniem, 
gdy gospodarka tych krajów 
Stacza się w dół i obniża się 
stopa życiowa ludności, spada 
realna praca zarobkowa a zy

ski kapitalistów wzrastają 
w Związku Radzieckirfl i  w 
krajach demokracji ludowej 
widzimy wręci przeciwna zja 
wisko, a mianowicie potężny 
rozmach rozwoju wszystkich 
gałęzi gospodarki narodowej, 
czemu towarzyszy olbrzyujf 
wzrost dobrobytu ludności.

Polityka USA I W . B rytan ii 
zm ie rza  do przygotow ania w ojny

Polityka Stanów Zjednoczo 
nych i W. Brytanii, zmierza­
jąca — jak to wyżej widzie­
liśmy — do osłabienia a na­
wet do podważenia ONZ, sta­
nowi podstawową przyczynę 
tego absolutnie niezadawala- 
jącego stanu rzeczy, jaki pa­
nuje w tak odpowiedzialnych 
organach ONZ, jak Rada Bez

pieczeństwa, komisja atomo­
wa, komisja zbrojeń zwyk­
łych, komitet wojskowo-szta- 
bowy, rada gospodarczo-spo­
łeczna itd. Wa wszystkich 
tych organach Stany Zjedno­
czone i W, Brytania dążą da 
swych celów, fil# mających 
nic wspólnego Jt ćelaml ONZ, 
Tworzą one bloki wojskowe, 
przygotowują nową wojnę. Vr 
związku z tym USA 1 W. Bry 
tania prowadzą wściekły wy­
ścig zbrojeń, rozdmuchują bud 
żety wojskowe, zakładają na­
dal nowe bazy wojskowe na 
terytoriach Innych t>aństw.

O wściekłym wyścigu zbro­
jeń w Stanach Zjednoczonych 
można sądzić a bezpośrednich 
kredytów na cele wojskowe W 
USA, które wyrażają się cy­
frą 14,3 miliardów dolarów n* 
1950 rok wobee 11 miliardów 
dolarów na 1949 rok. Równo* 
cześnie kredyty na ochron# 
zdrowia, oświatę 1 ubezpiecze­
nia społeczne wynoszą w Sta­
nach Zjednoczonych zaledwi* 
2,3 miliardy dolarów.

Podobnie ma się rzecz w 
Anglii, gdzie w kołach rzą­
dzących popularne jest hasło 
Goeringa ■ „armaty zamiast 
chleba".

Mimo że wojna dawno sif 
zakończyła, Stany Zjednoczy 
ne tworzą ciągle nowe bazy. 
Sztaby wojskowe uczestników 
agresywnych bloków opraco» 
wuja plany nowej wojny, ro» 
zerwując w nich ważne miej* 
sce dla broni atomowej, w kt# 
rej podżegacze wojenni pokła­
dają swe główne nadzieje.

Dokończ, na str. 8

fi osii aa Eli kret Aggencgi Tass

Z S U R  m a  b roń  atomową.
„Tajemnica atomowa99 od dawna nie istnieje

Dnia 23 września prezydent 
USA Truman oświadczył, że 
według informacji rządu USA 
w jednym z ostatnich tygodni 
w ZSRR nastąpiła eksplozja 
atomowa.

Równocześnie rządy angiel­
ski i kanadyjski złożyły ana­
logiczne oświadczenie.

W ślad za opublikowaniem 
tych oświadczeń, w prasie a- 
merykańskiej, angielskiej ika 
nadyjskiej, jak również w pra 
Sie innych krajów, ukazały 
się liczne wypowiedzi, szerzą­
ce niepokój w szerokich ko­
łach społeczeństwa.

W związku z tym agencja 
Tass upoważniona jest do na 
stępującego .oświadczenia:

W Związku Radzieckim pro 
wadzone są — jak -wiadomo 
— prace Konstrukcyjne na 
wielką skalę — budowa elek­
trowni wodnych, kopalń,, ka­
nałów, dróg — które wymaga 
ją dokonywania wielkich wy 
buchów przy użyciu najnow­
szych środków technicznych. 
Wobec tego, że prace te, zwią 
zane z dokonywaniem wybu­
chów, odbywały się i odbywa 
ją dość często w różnych oko 
licach kraju, możliwe jest, że 
mogło to zwrócić uwagę za 
granicami Związku Radziec­
kiego.

Co się zaś tyczy produkcji 
energii atomowej, to agencja 
Tass uważa, za rzecz koniecz 
ną przypomnieć, że już dnia 
6 listopada 1947 r. minister 
spraw zagranicznych ZSRR 
W. M. Mołotow złożył Oświad 
czenie na temat tajemnicy 
bomby atomowej, stwierdza­
jąc, że „tajemnica ta od daw

na już nie istnieje". Oświad­
czenie to oznaczało, że Zwią­
zek Radziecki odkrył już ta­
jemnicę broni atomowej i ma 
tę broń do swej dyspozycji. 
Koła naukowe Stanów Zjed­
noczonych przyjęły to oświad 
czenie W. M. Mołotowa jako 
bluff, uważając, że Rosjanie 
mogą posiąść broń atomową 
nie wcześniej, niż w 1952 x. 
Omyliły się one jednak, gdyż 
Związek Radziecki opanował

Krajowa Narada  
Obrońców Pokoju

obradu je  w W arszaw ie
WARSZAWA (PAP). Dnia 

25 bm. przybyli do stolicy na 
Krajową Naradę Komitetów

Obrady Ltgl
K ooperałystek
WARSZAWA (PAP). — Na 

posiedzenie komitetu Między­
narodowej Ligi Kooperatystek, 
który obradować będzie'w 'dn." 
26 — 27 bm. w Sztokholmie, 
wyjechały członkinie rady Spół 
dzielczej Ligi Kobiet — ob. ob. 
Zofia Dembińska, wiceprezes 
Spółdzielni „Czytelnik1 oraz 
Irena Groszowa, redaktor „Roi 
nika Polskiego".

Obrońców Pokoju, delegaci 
licznych Komitetów Obroń­
ców Pokoju z całego kraju: 
przodownicy pracy, intelektu­
aliści 1 naukowcy, górnicy i 
hutnicy, chłopi, księża 1 nau­
czyciele, działacze polityczni 
i aktywiści ruchu zawodowe­
go, przedstawiciele organiza­
cji społecznych, młodzieżo­
wych i  kobiecych.

Narada określiła ideologicz­
ną treść obchodu Międzynaro 
dowego Dnia Walki o Pokój 
i omówiła przygotowania or­
ganizacyjne.

Dokładne sprawozdanie z 
przebiegu obrad zamieścimy 
w numerze jutrzejszym.

tajemnicę broni atomowej Ju* 
w 1947 r.

Co się tyczy paniki szerzo­
nej z tego powodu przez nła 
które koła zagraniczne, to do 
paniki nie ma żadnych pod­
staw. Należy stwierdzić, ża 
rząd radziecki, nie bacząc na 
posiadanie broni atomowej, 
stoi i zamierza pozostać w 
przyszłości na swym dawnym 
stanowisku bezwarunkowego 
zakazu stosowania broni ato­
mowej.

Jeśli chodzi o kontrolę nad 
bronią atomową, to należy 
stwierdzić, że kontrola będzie 
konieczna, ażeby sprawdzić 
wykonanie uchwały o zakazie 
produkcji broni atomowej.

Tworzą się brygady
zespołowego 

wspóizawo dnieł wa
KATOWICE (PAP) Akcja 

tworzenia brygad zespołowego 
współzawodnictwa pracy w • 
górnictwie obejmuje dalsze ko 
palnie. Górnicy wykazują co­
raz więcej zainteresowani* dla 
tej nowej formy współzawod­
nictwa, przynoszącej w rezul­
tacie podniesienie wydajności 
pracy i zwiększenie możliwo­
ści wykonania planów produk­
cyjnych. Wykonanie norm pro 
dukcyjnych przez brygady ze­
społowa wynosi 168 proc.

Min. Wyszyński potępia 
agresywną politykę aogiosasów

DZIĘKI DOTACJOM RZĄDU LU DOWĘGO, ZABYTKOWA KATEDRA WROCŁAWSKA DŹWIGA SIĘ 
Z RUIN. NA ZDJĘCIU — WIDOK SĘDZIWEJ BUDOWLI Z LOTU PTAKA.

MOSKWA (PAP). — Agencja Tass ogłasza komunikat 
następującej treści:
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Źoioierz wolności
Marcel Carhtn

20 września naród francuski 
święcił SO rocznicę urodzin 
Marcelego Cachin, wielkiego 
■patrioty i działacza robotni­
czego, członka Biura Poli­
tycznego Partii Komunistycz­
nej i dyrektora dziennika „Hu 
manite“.

Mało jest we Francji ludzi, 
których imię byłoby milionom 
■mężczyzn i kobiet tak drogie, 
jak imię Marcelego Cachin. 
Cachin — to przeszło pół wie­
ku nieustraszonej walki w o- 
bronie rewolucji proletariac­
kiej. Całe jego życie jest jed­
nym wielkim przykładem wier­
ności zasadom socjalizmu i słu 
żenią swemu krajowi. _

Od najwcześniejszej młodo­
ści Cachin propaguje i reali­
zuje idee socjalizmu. W r. 
1917 Cachin wita z entuzjaz­
mem wybuch. wielkiej Rewo­
lucji Październikowej. Odtąd 
dążeniem jego jest stworzyć 
we Francji partię robotniczą 
na wzór partii, która obaliła 
carat rosyjski. Jego to zasłu­
gą jest uchwała powzięta na 
Kongresie w Tours w r. 1920
0 przystąpieniu partii socjali­
stycznej do Trzeciej Między­
narodówki.

W r. 1923 Cachin przebywa 
w Zagłębiu Ruhry, gdzie pro­
wadzi akcję przeciwko impe­
rialistycznej polityce zagra­
nicznej Poincarego. Razem 
z komunistami niemieckimi, 
zwłaszcza znaną działaczką, 
Klarą Zetkin występuje prze- 
iciwko okupacji Ruhry przez 
imperialistyczną armię fran­
cuską, W Zagłębiu Ruliry tei 
po raz pierwszy dostaje się do

W7 więzieniu spędził Cachin 
kilka lat swego życia. Wrogo­
wie klasy robotniczej, zdrajcy 
sprawy narodowej, jak Mille- 
rand, nie szczędzą ataków, o- 
belg i oszczerstio pod jego 
adresem. Wszystko to nie za­
łamało go ani na chwilę. Nie 
zboczył nigdy x wytkniętej raz 
drogi, drogi, którą tylu jego 
towarzyszy we Francji porzu­
ciło w r. 1920 i 1939.

Cachin jest niestrudzonym 
propagatorem przyjaźni po­
między Francją i Związkiem 
Radzieckim, którą uważa za 
najlepszą gwarancję interesów
1 bezpieczeństwa Francji, za 
najskuteczniejszy środek u-

| trwalenia pokoju i zniszczenia 
faszyzmu niemieckiego. .

Cachin jest utalentowanym 
mówcą i dziennikarzem. Arty­
kuły jego, rcdagowam z wiel­
ką prostota, przemawiało,[ sil­
nie ‘do robotników francuskich. 
Od r. 1918 jest dyrektorem 
„HumaniUi", ogromnie lubież­
nym przez wszystkich pracow­
ników tego pisma — od sprzą­
taczek, do redaktora naczelne­
go.

Tegoroczne urodziny były 
pięknym dniem dla obdarzone­
go młodzieńczym entuzjazmem 
„pere C ach inZe wszystkich 
stron świata nadchodziły tele­
gramy i listy z powinszowania- 
mi. Nie brakło wśród nich po- 
'winszewań marszałka Stalina, 
prezydenta Gottwalda, Mao 
Tse Tunga. W Paryżu w sali 
Mutualite odbyła się wielka u- 
roczystość pod przewodnic­
twem Mauriee Thoreza.

Cały lud francuski — robo- 
bńcy, chłopi, intelektualiści — 
'życzyli długiego życia „ojcu 
\Cachin“, wielkiemu bojowniko­
wi w walce o pokój i niepodle­
głość Francji, wielkiemu pa­
triocie i  internacjonaliście.
i.  ......   _  (kw)

Czcsy „tindnyodnkeji inteligencji" nigdy nie wrocn

Studiująca młodzież
zdoJbędzle warsztaty pracy

|M*£y realizacji Planu 6* letniego
Młodzieży studiującej obecnie na polskich uni 

wersytetach nie grozi obawa, że będzie musiała zdo 
bywać pracą przebojem i protekcją. Już nikt nie 
będzie „niepotrzebnnym człowiekiem". Obalenie u 
stroju kapitalistycznego przekreśla podobne obawy. 
Młodzież akademicka — nowa, młoda inteligencja 
stanęła wobec zadań, których nie mogło postawić 
przed sobą żadne z minionych pokoleń.

Studenci biorą udział wpra 
cach rolnych PGR-ów, pra­
cują przy urządzaniu świetlic 
wiejskich, naprawie dróg, ra- 
diofonizacji, elektrofikacji i 
melioracji wsi polskiej. W ro 
ku 1948 przepracowali 120.000 
godzin. „Czołówki zdrowia", 
złożone ze studentów medy­
cyny zlustrowały w r. 1948/49 
— 8680 domów mieszkalnych, 
udzieliły 14.000 porad, zbada­
ły 9.000 dzieci.

Realizacja planu 6-letniego, 
który przewiduje, podniesienie 
ogólnej produkcji krajowej do

P rzed  zjednoczeniem  ruchu ludow ego

SL i PSŁ połączą się
w fedno ludowe stronnictwo

WARSZAWA (PAP). Pro­
pos jednoczenia (się ruchu lu­
dowego dobiega końca. Zbliża 
się utworzenie z dwu istnieją­
cych stronnictw ludowych — 
Stronnictwa Ludowego i Pol­
skiego Stronnictwa Ludowego 
— jednego stronnictwa. Histo­
ryczną uchwałę o zjednoczeniu 
ruchu ludowego podjęto na 
wspólnym posiedzeniu Rad Na 
czelnych obu stronnictw ludo­
wych, które odbyło się w War. 
szawie w dniu 25 bm.

W dniu tym zgromadzili się 
w pięknie udekorowanej sali 
Rady Państwa członkowie Rad 
Naczelnych SL i PSL, naczel­
nych komitetów wykonaw­
czych obu stronnictw oraz ko­
misji rewizyjnych i komisji 
kontroli partyjnej.

Podniosły nastrój wyraził 
się już na początku posiedze­
nia w entuzjastycznym przy­
jęciu przez zebranych słów za­
gajenia, jakie wygłosił prze­
wodniczący Rady Naczelnej

24 tys. ©lear
sądów wojsiłflwych 

w Austrii
WIEDEŃ. Delegat radziec­

ki do Rady Alianckiej poda­
je, iż liczba skazanych przez 
amerykańskie sądy wojskowe 
Austriaków wynosi wedle a- 
merykańskich oficjalnych da­
nych — 24 tysiące w ostatnich 
2 latach. V

W obliczu tych cyfr jasnym 
się staje, dlaczego reakcyjna 
prasa austriacka podnosi ta­
ki krzyk przy każdym areszto­
waniu szpiega przez władze ra 
dzieekie. Trzeba odwrócić u- 
wagę od dziesiątek tysięcy a- 
resztowaó dokonywanych
przez Amerykanów, a sama 
tak potworna cyfra wskazuje, 
że w większości wypadków 
nie mogło chodzić o szpiegów.

Jak wiadomo — Ameryka­
nie zastrzegli sobie osławio­
nym „Rozporządzeniem nr
200“ prawo nakładania na o- 
bywateli austriackich ciężkich 
kar aż do kary śmierci włącz­
nie, za każde rzekome prze­
stępstwo lub to, co Ameryka­
nie za przestępstwo uważają.

Myfoiscy na Śniardw ach
z l o w i l ć . . .  d z i k a

wa jeziorze Snjartfwy miał nie- 
niecodzienny wypadek*7 **** 

Do Głodowa — centralnego punk 
i połowu ryb — wracał z Miko 
j kuter rybacM

i *”*
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«łzisiąit me-trów ed burty, jakiś 
pwnk̂  Coś pljmę!o przez jezioro.

Jego zdziwienie, gdy ?■>' yywyiy 
I Bię zobaczył... sporego dzika.
! Jest rzeczą znaną, że dziki lu- 
ł*ą kąpiele, Ele z pewnością ten 
dziczy „długodystansowiec" był

kuter, zawrócił do oddaionegô o 
okoJo 300 m.̂ brzegu. sternik za-

zlT jtc:)e8ÓW’ |f!6ray 'wyt)i(?F!J “•

beznadziejnego położenia, bronił

■ WARSZAWA (PAP). — Sie 
Wy jesienne w całym kraju 
przebiega i.-j pomyślnie.

Szczególnie pomyślcie prze- 
I biegają prace jesienne w pół- 
> nocnych częściach kraiu, gdzie 
| przodujące wo.i. białostockie 
wykonało do 20 bm. plan zasie 
wńw: pszenicy w 70 proc. zaś 
żyta w 00 proc.

takoweć napastników, lecz w koń 
cu musiał IX]ec celnym, śmiercio­
nośnym ciosom bosaków.

SL — Władysław. Kowalski. 
Powitał on serdecznie zebra­
nych i podkreślił wagę posie­
dzenia Rad Naczelnych, które 
mają podjąć doniosłą uchwałę 
o zjednoczeniu i wyznaczyć 
termin kongresu zjednoczenio­
wego.

Również owacyjnie przyjęli 
zebrani przemówienie prze­
wodniczącego posiedzenia —

prezesa Rady Naczelnej PSL 
Czesława Wyeecha.

Prezes NKW PSL Niecko 
scharakteryzował w swoim 
referacie ideologię, organiza­
cję i metody pracy politycz­
nej przedwojennego ruchu lu­
dowego oraz drogę, jaką prze­
była PSL-owska część ruchu 
jednocząca się obecnie ze 
Stronnictwem Ludowym.

roku 1955 o 114°/o w porów­
naniu ze stanem w końcu 
1949 roku, a dochodu społecz 
nego — do 197% dochodu z 
tegoż roku, będzie wymagała 
wielkiej ilości kadr pracowni 
ków technicznych, naukowych 
i t. d.

W związku z tym przewidu 
je się poważną przebudowę 
szkolnictwa wyższego. Ilość 
studentów wzrośnie o 50°/o 
zaś studentów uczelni tech­
nicznych o 85’/i. Średnia rocz 
na liczba absolwentów tych 
szkól przekroczy 5.000, Ogćłcni 
w roku 1955 opuści uczelnie 
18.400 kończących studia. W 
tym 1600 lekarzy, 1100 agrono 
mów, około 3000 do 4000 nau­
czycieli szkół średnich.

Inwestycje w dziedzinie 
szkolnictwa wyniosą w ciąga 
6 najbliższych łat 34 miliardy 
złotych. Powiększy się pojem 
ność wydziałów, usprawni się 
akcję planowego kierowania 
absolwentów szkół średnich 
na uczelnie w/g potrzeb pań­
stwa i osobistych zdolności 
kandydatów.

Szkolnictwo wyższe w Pol­
sce i młodzież studiująca 
świadomie i pewnie idą dragą 
planowej 1 realnej pracy, wią 
żącej naukę z życiem narodu. 
Czasy „niepotrzebnych ludzi" 
i ..nadprodukcji inteligencji* 
nigdy nie wrócą.

10 lat temu
26 — IX — 1939

* Barbarzyńskie bombardowanie 
ludności stolicy przez lotnictwo 
niemieckie osiągnęło dziś punkt 
kulminacyjny. Kilkaset bombow- 
ców krąży nieprzerwanie nad 
Warszawą.

Straty wśród cywilnej ludności 
stolicy są olbrzymie: kilkadzie-

rannych, pozbawionych opieki le­
karskiej. (Niemcy zbombardowa­
li wszystkie szpitale warszawskie,

Obrona miasta napotyka na co-

amunicji artyleryjskiej. Pocisków 
do granatników i działek przeciw 
pancernych brak od kilku dni, 
zaczyna brakować także amuni­
cji karabinowej. Mimo to nowy 
potężny atak niemieckiej piecho­
ty i czołgów zostaje krwawo od-

por czy wic, chociaż Niemcy rzuci-
nictwa i oddziałów pancernych.

Na półwyspie Hel oddziały Mor 
skiej Obrony Wybrzeża odparły 
nowy atak piechoty niemieckiej.

wiązano we Francji wszystkie or 
ganizacje komunistyczne. Nflto- 
miast różnej maści ligi faszystów

(jak gdyby ta pomoc miała jesz­
cze jakiś sens) pod hasłem „Fran

tą zbędna: rząd francuski nie

Pnkl atlantycki i plan Marshalla
podrywnfą autorytet ONZ i współpracę między narodową

(Dokończenie ze str. 1) I 
Czy w tej sytuacji — zapy­

tuje min. Wyszyński — moż­
na się dziwić, że Stany Zjed- 1

noczone ! Anglia odmawiają 
zawarcia konwencji w sprawie 
zakazu broni atomowej I

ZS R R  broni pokoju 
i bezp ieczeństw a narodów

Taka oto — oświadczył min. 
Wyszyński — jest polityka 
Stanów Zjednoczonych i W. 
Brytanii, obliczona na zdoby­
cie hegemonii światowej. Ge­
neralissimus Stalin powie­
dział: „polityka obecnych przy 
wódców Stanów Zjednoczonych 
ł W. Brytanii jest polityką 
agresji, polityką rozpętywa­
nia nowej wojny". Takiej po­
lityce przeciwstawia Związek 
Radziecki politykę pokoju i 
współpracy między wszystki­
mi krajami, pragnącymi ta­
kiej współpracy, politykę po­
pierania ONZ, która — jak 
to stwierdził Stalin — jest

„poważnym instrumentem za­
chowania pokoju i bezpieczeń­
stwa międzynarodowego".

W chwili obecnej, gdy trwa 
mobilizacja sił agresywnych, 
Związek Radziecki uważa za 
swój obowiązek podnieść swój 
głos przeciwko przygotowa­
niom podżegaczy wojennych. 
We wszystkich krajach szerzy 
się coraz bardziej potężny 
ruch mas ludowych w obronie 
pokoju. Demokratyczne siły 
wzrastają 100-krotnie szybciej 
niż ponure zastępy podżega­
czy wojennych. Wzrasta tak­
że coraz bardziej stanowcza 
gotowość sił demokratycznych

Konszachty Tiio z  Ametyitanaini

Belgradzki dyktator zgadza się
nu budowę baz na Adriatyku

WIEDEŃ. — Wiedeński 
dziennik „Der Abend“ donosi 
z Triestu o zakończeniu taj­
nej konferencji jugosłowiań­
sko - amerykańskiej, która 
odbyła się na jednej z jugo­
słowiańskich wysp na Adria­
tyku. W konferencji tej brali 
udział: Tito, członkowie rzą­
du belgradzkiego i wyżsi woj 
skowi jugosłowiańscy.

Zgodnie z wiadomością, po­
daną przez wspomniane pis­

mo, rozmowy odbywają się 
na wyspach Brac. Hvar albo 
Korczula, które dyktator bel­
gradzki odwiedził wraz ze swą 
świtą w ub. tygodniu. W kon 
ferencji wziął także udział a- 
merykański ambasador w Bel 
gradzie, Cannon oraz grupa 
amerykańskich oficerów.

„Rozmowy — pisze dalej 
„Der Abend" — dotyczyły bu 
dowy amerykańskich baz na 
Adriatyku.

do stawiania oporu nikczem­
nym działaniom agresorów im 
perialistycznych. Obowiązkiem 
ONZ jest przyłączyć swój głos 
do głosów wielu milionów lu­
dzi, występujących przeciwko 
wojnie.

Delegacja radziecka zwraca 
się do zgromadzenia general­

nego z apelem o podjęcie kro­
ków, zmierzających do utrwa­
lenia pokoju i usunięcia groź­
by nowej wojny, przygotowy­
wanej przez agresywne bloki 
państw ze Stanami Zjednoczo­
nymi i Wielką Brytanią na

W nioski Zw iązku  Radzieckiego
Na polecenie rządu radziec­

kiego — oświadcza min. Wy­
szyński — delegacją ZSRR 
proponuje zgromadzeniu gene­
ralnemu uchwalenie następu­
jących wniosków:

1) Zgromadzenie generalne 
potępia prowadzone w szere­
gu państw a w szczególności 
w USA i W. Brytanii, przy­
gotowania dc nowej wojny, 
znajdujące wyraz w popiera­
nej przez rządy propagandzie 
wojennej, w wyścigu zbrojeń, 
w rozdmuchiwaniu budżetów 
wojskowych spadających cięż­
kim brzemieniem ni ludność, 
w tworzeniu licznych mor­
skich i lotniczych baz wojsko­
wych na terytoriach innych 
krajów, w organizowaniu woj­
skowych bloków państw dążą­
cych do celów agresywnych 
wobec miłujących pokój kra­
jów demokratycznych, oraz w 
podejmowaniu innych przed­
sięwzięć, zmierzających do ce- i 
lów agresywnych.

2) Podobnie jak cywilizo­
wane narody potępiły już daw 
no używanie gazów trujących 
i środków bakteriologicznych 
dla celów wojennych — zgro- I

madzeme generalne uznaje u- 
żywanie broni atomowej i in­
nych środków masowej zagła­
dy ludzi za sprzeczne z sumie 
niem i godnością narodów o- 
raz za niezgodne z przynależ­
nością do ONZ. Zgromadzenie 
generalne uważa za niedopiraz 
czalne dalsze zwiekanie z 
przyjęciem przez ONZ prak­
tycznych środków w sprawie 
bezwzględnego zakazu broni 
atomowej i dotyczących usta­
nowienia odpowiedniej ścisłej 
kontrołi międzynarodowej.

3) Zgromadzenie generalne 
wzywa wszystkie państwa do 
rozstrzygania sporów i różnic 
zdań środkami pokojowymi 
bez uciekania się do użycia 
gwałtu lub groźby gwałtu.

Zgromadzenie generalne, 
podkreślając niezłomną wolę 
i stanowczą gotowość narodów 
zapobieżenia groźbie nowej 
wojny jednogłośnie wyraża 
życzenie, by Stany Zjedaotzo- 
uc. Wielka Brytania. • Chiny, 
Francja i Związek Radziecki 
zjednoczyły w tym eelti swe 
wysiłki i zawarły między so­
bą pakt dla utrwal»«wa poko­
ju.

SZMERY ODRY
Tylko schludni 
i wysocy

portfel wypchany jest 
drobnymi.

— Ojej, znowu tysiąc!... 
Ja pana poproszą o drob

scy tytko uparli się pła­
cić tysiączkami... Niech 
pan poszuka po kiesze­
niach, może zbierze się

„Pomocnica
domowa4*
„Pomocnica domowa

ny Muszyńskiej — nale­
ży dziś do rzadkości w

— Słyszeliśmy jednak, 
jak pewna wrocławianka 
przyjmowała taką perłę 
„do wszystkiego

posady?...
— Cbiady były okrop-
— A kto je gotował?

przynosi ogłoszenie Dy­
rekcji Okręgowej Kolei 
Państwowych tu Katowi­
cach, poszukujące) kan­
dydatów do Służby Cch-

trów wzwyż. Ponadto 
kandydaci mają być czy 
ścî i schludni. Ciektrwi je

się jakiś nieśchludny9kan 
dydat, ̂ który podstępnie

"tm™ zSniedbaVs?ę? ° P°"

Opóźnienia
pociągów

ry ogłasza przez mega­
fon:

nadejdzie 9 l  °jZminuto- 
wym opóźnieniem.

się, że spóźnienia pocią-

szyniści będą musieli wy 
jeżdżać wcześniej, niż to 
przewiduje rozkład jaz­
dy?

Komary
„Głos Wielkopolski"

zjastyczny reportaż pod
siennym słońcu“. Autor 
poświęcił też uwagę za-

, raża opinię, że projekt 
j sprowadzenia  ̂ większeĵ

zbyt fantastyczny. Gdy-

chcemy p<»ko|u!« 
w olafą w rocławskie d«k*ci

Park SzczytnicW rozbrzmię 
; wał wczoraj wesołym śmie­
chem i śpiewem młodych gło 
sów. Około 1000 zuchów z 
miasta 1 powiatu piosenką i 
zabawą manifestowało swą 
wolę pokoju. O godzinie 14 
-wyruszyły hufce w barwnym’ 
pochodzie spod iglicy, by roz­
bić namioty na obszernych łą 
kach parku.

Do zuchów przemówił za­
stępca komendanta chorągwi 
podharcmistrz B. Lemke.

— Na kilka dni przed wiel­
kim międzynarodowym dniem 
pokoju, zbieramy się tutaj a- 
by wspólnie zamanifestować 
swą wolę pokoju. Pamiętajcie, 
że wojna przynosi głód, nędzę 
i bomby. Pokój daje wam to 
co teraz przeżywacie: szkoły, 
naukę, dobrobyt i zabawy.

— My chcemy pokoju — po 
trzykroć krzyknęli zuchy, a 
echo daleko poniosło ten o-

A potem były biegi w wor 
kach, wyścigi, marsz na szczu 
dłach, zjadanie wiszącego na 
sznurku jabłka bez pompcy 
rąk, oraz gry i zabawy spor­
towe. Zuchy popisywali się 
także występami i t. d. -Gwoź

dziem uroczystości był wy­
stęp kukiełek. Na placu gra­
ły orkiestry żydowskie z Dzier 
żoniowa. Wiele rodziców przy 
glądało się beztroskim igrasz 
kom swych pociech.

Organizacją tej wymownej 
manifestacji pokoju zajęły się 
komenda Związku Harcerstwa 
Polskiego i Komenda Żydow­
skiej Organizacji Harcerskiej.

(Jur).

Z a p ra s z a m y
malyclt zwycięzców Inura

Mali zawodnicy — zwycięz­
cy Miniaturowego Tour de 
Pologne Sp. Wyd. „Czytelnik-1, 
mianowicie Jureczek Górski, 
Ryś PJicko, Elżunia Listwa, 
Andrzejek Sledziejewski, Le­
sio Garncarz i Jaś Maj pro­
szeni są o przybycie we wto­
rek dn. 27 b. m. o godz. 12-ej 
do redakcji „Słowa Polskie­
go" 2-gie piętro. Sekretariat, 
po odbiór przysługujących im 
nagród — pięknych książe­
czek, ofiarowanych im -prze* 
Sp; Wyd. „Czytelnik";

Sti. 2

By młode pokolenie nowe] 
inteligencji mogło tym zada­
niom sprostać, państwo ludo­
we stworzyło nowe warunki 
dla rozwoju nauki, wychowa­

nia, wyszkolenia przyszłych 
budowniczych kraju. Przede 
wszystkim przełamano izola­
cję uczelni od ogólnego nurtu
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pić te kapitalistyczne 
(wiadomo — krwiopijcze)

„Zloty widok"

„Złoty widok“ w Przesie 
! ce odbywa się koncert 
j radiowy dla wczasowi-

— Wiecie państwo, co

sadi, który wypoczywa 
l nic nie robi -  to jest 
„zloty widok".

Brak drobnych
Brak drobnych jest po

Cdy 'mm*'20- 

mujesz banknot tysiqc- 

się jęJt niewiasty, . której
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Sądowa 1 do zgłoszenia się w 
sprawie rozwodowej I. C.
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Idzie tramwaj od Wrocławia
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Chluba sławnej fabryki Pafawag
Sportowcy wrocławskiej Stali w święcie trzechiecia Klubu

T a r e a o v ia  
—  P a f a w a g

Widzieliśmy na boisku dwie 
drużyny Pafawagu: przed
przerwą doskonały i zgrany 
zespól o groźnym ataku, w
którym na pierwsze miejsce 
wybijali się Szymczak i Mił- 
•kowski. Doskonale grała obro 
na. Troił się na pomocy Sta­
siak. Kilka razy tylko szczę­
ście broni bramki Tarnowii. 
U gości w tym czasie wyróż­
niamy tylko Kokoszkę i Pi-

3 x 0
rycha II. Dobrze bronił bram 
karz Dwunożny.
- Po przerwie goście grali du 
żo lepiej, przeważając cały

W Pafawagu nic się nie 
klei. W rezultacie padają trzy 
bramki strzelone przez Piry- 
cha II dwie i Roika jedna.

Sędziował bardzo dobrze A 
leksandrowicz z Warszawy. 
Publiczności rekordowa ilość 
ponad 10.000.

' Trzyletni dorobek dawnego RKS Pafawag, a dziś sław­
nego ZS Stal - Pafawag — przedefilował przed trybuna­
mi. Wysoko i dumnie powiewała chorągiew o barwach klu­
bowych. Huczało od braw kiedy dyr. Machel zameldował 
dyr. WUKF Skrabie, 380 wyczynowców wielkiego klubu, 
liczącego 5000 członków.
I Na trybunach wszyscy przyjaciele Pafawagu. Działacze 
* J. Karstem, M. Długoszem, mgr. Erdem na czele. Delega­
ci wszystkich klubów zaprzyjaźnionych ze Stalą: Związków 
ta, Czarnych, AZS, Ogniwa, Gwardii.

Na stadionie obok reprezen 
tantów sportu polskiego, asy 
Wrocławia i ich młodsi kolęd

^Dą-brow-ski! Czaj-kow-ski! 
Krys-mal-ski! — skanduje wi­
downia. Znów grzmot braw: 
to wychodzą do defilady wszy­
stkie sekcje klubu: lekkoatle­
tyczna, piłkarska, atletyczna, 
bokserska, gier sportowych, 
pływacka. Za nimi goście klu­
bu Czarni, AZS, Kolejarz i 
Związkowiec.

Udział MKS Czarni, grupu­
jącego młodzież szkół tech­
nicznych jest nie tylko symbo­
licznym dowodem przyjaźni 
przyszłej inteligencji technicz­
nej z robotnikiem. To jest 
szczera przyjaźń. Braterstwo, 
zadzierzgnięte podczas rycer­
skiej walki r.a boiskach.

Na widowni Pafawagu jed­
nakowo oklaskuje się Krupiń­
skiego i Ronczewską. Faskę i 
Stępkowską. Orkiestra gra 
marsza. Delegaci sportu ro­
botniczego podnoszą na maszt 
chorągiew o barwach państwo

NAJWYŻSZY DYPLOM
Dyrektor Nosek powiedział 

w swym przemówieniu , słowa 
o wadze największej, które po 
winni usłyszeć wszyscy dyrek­
torzy warsztatów pracy.

— Sportowcy Pafawagu to 
chluba naszej fabryki. Stwier­
dzam, że na wielu odcinkach 
są oni przodownikami pracy. 
Wymieniam najlepszych: bry­
gadzistę . świetnego piłkarza 
Dąbrowskiego, Czyża, Krupiń­
skiego, Suwałę, Szczepana. Są 
między nami ludzie starsi za­
służeni wybitnie dla rozwoju 
kultury fizycznej, jak Popow- 
ski ojciec boksera obchodzący 
dziś 25-lecie czynnych star-

Do mikrofonu podchodzą go 
Scie. Serdecznie, po bratersku 
składa życzenia Pafawagowi 
opiekun naszego sportu dyr. 
Skraba, potem mówi w imie­
niu Rady Zakładowej Mdzew- 
ski i prezes Strzelecki. Mło­
dzież huraganem braw przery­
wa przemówienia. Biją brawo 
wszyscy. Robotnicy Pafawagu, 
ich goście: studenci, młodzież 
szkolna, prasa i działacze. 
Mocno uderza śpiewana współ 
nie pieśń. „Rota“ śpiewana na 
boisku Pafawagu brzmi moc­
no, jak przysięga. Mocno 
brzmi również „Międzynaro­
dówka" grana przez orkiestrę 
gospodarzy.

i HOŁD PRZODOWNIKOM 
W BOJU

Znów wzruszający moment. 
Speaker, red. Miedzianowski, 
zapowiada złożenie wieńca na 
grobie sportowców, poległych 
w walce o wolność i Polskę 
Demokratyczną. Młodzież de­
leguje swoich reprezentantów.

Działacze ujmują wieniec. Na 
boisku i na trybunach cisza. 
Wyprężyły się w postawie na 
baczność szeregi starych dzia­
łaczy, tych którzy walczyli 
już o wolność. O prawo do 
takich świąt, jak dzisiejsze 
sportowe święto Pa faw>' gu. 
Dla zgromadzonej na boisku 
młodzieży polskiej.

REKORDY JUNIORÓW
— To jest doprawdy Stal — 

powiedział jeden z kolegów 
przyglądając się młodzieży 
schodzącej z boiska.

Tłum kolarzy Pafawagu, 
pierwsze w Polsce zawodnicz­
ki w tej kopkurencji, sekcje 
pływackie i lekkoatletyczne. 
Juniorzy w każdej dyscyplinie, 
to przecież siła, która da klu­
bowi reprezentantów.
_ Na boisku zostają lekkoatle

Za chwilę sypią się rekordy. 
Rozpoczęli je lekkoatleci.
Oto pierwsze wyniki, jakie no­
tujemy w dniu święta Pafa-

PIERWSZE WYNIKI:
Bieg 60 m seniorek. 1) Kuffelów 

na Czarni 8,3 rekord Jun. 2) Ma­
chowska Swidn. 8,5, 3) Górecka 
Swldn. 8,5, 4) Kobylińska Pal. 8,6.

60 m. seniorek: 1) Stępkowska 
Cz. 8,4, Dzislówna Swld. 9, Wierz, 
bicka Cz. 9,1, Buczman Swld. 9,2. 

Rzut kulą mężczyzn:
1) Sienkiewicz Pafaw. 11,68,. 

Czerski Cz. 10,63, Jaremko Cz.

100 m: 1) Wompel Cz. 11,7, Ko­
nieczny Swld. 11,9, Borysewicz 
Swld. 12,2.

100 m kobiet: 1) Kuffelówn*
13,4, rek. Jun. Stępkowska Cz.

13,5, Machowska Swid., 13,6, Gó- 

Skok w dal:
Giżelewski Cz. 6,35, rek. Jun., 

Konieczny Swidn. 6,12, Sienkie-

skl AZS 11,4, Lipiec ll,5.SU<:hCn
Dysk: 1) Ronczewską (Cz.) 24,27,

2) Barylanka (Cz) 23,65, 3) Kry­
sińska (Swidn.) 23,52, 4) Kobyliń­
ska (Stal) 22,27.

(C^n8,42?\T Machowska^S l̂ta J 

(ewTlScm!41 1M °m’ *! Kl8‘n
W dal: 1) Barylanka <bz) 453

Bućzma (Sw) 449 cm, 4) Ronezew- 
ska (Cz) 431 cm.

PANOWIE:
Bieg 100 m; 1) Womjpel (Cz) 11,7,

Telefonuią nam  z boisk2) Konieczny (Sw) 11,9, 3) Boryse 
wicz (Sw) 12,2, 4) Makowiecki

200 m: 1) wompel (Cz) 24,5, 2)

W dal: 1) Giżelewski (Cz) . 635 
cm, 2) Konieczny (Sw.) 612 om, 3)

Wzwyż: 1) Czerski (Cz}, 2) Ma- 
slor (Cz), 3) Wojtowicz <Cz) wszy-

Dysk: 1) Sienkiewicz (Stal) 35,51,
2) Andrzejczak (Sw) 33,63, 3) 
Grzywa (Cz) 32,24.

2) Czerski (Cz) 10,63, 3) Jaremko

9:42,1, 2) Morawskj^Sai) 9?m^
3) Szybejko (Sw) 9:47,8.

Oszczep: 1) Jewniewicz (Sw)
43,57, 2) Suwała (Stal) 42,15, 3) 
Wo-mpel (Cz) 39,41.

1) Czarni 199 pkt, AZS Swidnl-

I LIGA:
Ruch — Szombierki 8:1 (2:1), 
AKS — —Polonia Warszawa

Legia — Wisła 0:0,
Lechia — Kolejarz 1:2,
Warta — Polonia Bytom 1:2, 
Cracovia — Ł. K. S. 2:1.

n  LIGA:
Polonia Przemyśl — Gwardia 

Kielce 3:1.
Chełmek — Polonia Swidn. 

1:0,
Górnik Rybnik — Naprzód Li

Górnik Rybnik — Naprzód Li 
piny 6:1 (3:0),

Skra Częst. — Stal Katowice 
4:2 (2:0).

Jak Jechali kolarze
Dystans 75 km dla- licencjomo-

1) Jęczkowski 1:3532, 2) Ząbek

1) .Popowski 27:50,7, 2) Kropinic 

Wyścig pań (dystans 6 km).

(mat)
WSZYSCY NA START

Inne sekcje: Siatkarze grali 
z MKS Czarni, Uwijali się ko 
szykarze. Walczono zacięcie 
na ringu bokserskim i na ma

Pafawag Stal — klub ma­
sowego sportu robotniczego, 
kroczy dobrą drogą.

Major Kewey chwali Wrocław
W ramach jubileuszu Stali 

spotkały się zespoły szabli­
stów AZS i Związkowca. Zwy­
ciężył Związkowiec 5:4, ale 
wynik nie. jest ważny.

Walczono w atmosferze wy­
bitnie towarzyskiej. Major Ke 
wey, który był głównym arbi­
trem jest bardzo zadowolony 
z turnieju. Najlepiej wypadli 
Kuleczko 3 zwycięstwa, zaś 
Wortman, Przeźdz recki i Olck- 
siewicz po 2.

Większość walk miała wy­

nik 5:4, co świadczy o wyrów­
nanej klasie naszej czołówki 
szablowej.

Zawody były eliminacją 
przed meczem Wrocław — 
Śląsk.

Po meczu odbyły się walki 
pokazowe we florecie (Wort­
man — Przeździecki) i w szpa 
dzie (Ostańlcowicz — Przeź­
dziecki)* oraz poka? walki na 
bagnety w wykonaniu zawod­
ników ZS Budowlani. .

Olsza w ygrała turniej
S podbita serca W roc ław ian

Pierwszy dzień siatkowego 
turnieju, jaki rozpoczął się w 
sobotę na Stadionie Olimpij­
skim przyniósł licznie tymra 
zem zebranej publiczności 
wiele emocji. Typowana jako 
najsłabszy zespół krakowska 
Olsza, sprawiła miłą niespo­
dziankę, okazując się najbar­
dziej wyrównanym i najlep­
szym technicznie zespołem 
turnieju.

Jako pierwsze odbyło się 
spotkanie pomiędzy drużyna­
mi Armii Radzieckiej i Olszy.

W pierwszym secie Olsza 
posiada zdecydowaną prze­
wagę i demonstruje ładne 
przemyślane zagrania, ścięcia 
1 bloki. Armia Radziecka jest 
za to lepszą w defensywie. 
Set dla Olszy 15:7. Po przer­
wie Olsza wycofuje dwu naj­
lepszych graczy, rezerwując 
ich na spotkanie z mistrzem 
Polski. Był to wielki błąd tak 
tyczny, który pozwolił Armii

Radzieckiej zdobyć prowadze­
nie i mimo powtórnej zmia­
ny graczy, na wygranie seta 
przez Armię Radziecką w sto 
sunku 15:8.

Trzeci decydujący' set ra­
czej wyrównany, kończy się 
po zaciętej walce wygraną Ol 
szy 16:14. Wynik 3:1 dla Ol­
szy.

W drugim spotkaniu zmie­
rzyły się zespoły dwu AZS‘ 
ów: Wrocławia i Gliwic. Nie­
zbyt ładny mecz kończy się 
wygraną Wrocławia w stosun 
ku 2:0 (15:4, 15:13).
AZS wrocławski grający w 
swym najsilniejszym składzie 
klasy w tym meczu nie poka 
zał, a reprezentanci Polski po 
za efektownymi ścięciami ni­
czym od pozostałych się nie 
odróżniali. Najlepszym bez­
względnie okazał się Lewko­
wicz (szkoda że nie byłwPra 
dze) i Maliszewski W.

Najciekawszym spotkaniem

turnieju, którć lak to obser­
wujemy na meczach bokser­
skich — porwało całą widów 
nię — była zacięta walka 
AZS warszawskiego z Olszą. 
Świetna w tym dniu Olsza 
swą grą zdobyła publiczność 
Wrocławia, która gorąco ją 
przez cały czas dopingowała. 
Olsza najlepszych graczy mia 
ła w Grabowskim, Kleinie, i 
przede wszystkim z ambit­
nym Poburce, który wraz z 
Lewkowiczem z Wrocławia o 
kazał się najlepszym graczem 
turnieju.

W drużynie warszawskiej 
najwyższą notę otrzymuje 
Krystian i Burek.

D. Swiatkówna.
ka 2:0 (15°nT 15:10).

Olsza AZS — Gliwice 2:0 (15:13,

AZS Wrocław — AZS Warszawa

Wrażenia z drugiego dnia turnie

W KL. A:
Gwardia Jaw. — Górnik B.K. 

5:1.
Górnik Podgórze — Kole­

jarz Wrocław 5:0.
Włókniarz Wałbrzych — U- 

nia Żarów 8:1.
Gwardia Wr. — Związko 

! wiec J. G. 2:1. 
j Związk. Lubań — Promień 

Żary 5:0,
[ Włókniarz Legn. — Unia Wal 
1 brzych 7:1,

Górnik Sobięcin — Spójnia 
Bielawa 6:2,

Związk. Wrocł. — Gwardia 
Kam. Góra 2:1,

Włókniarz Bielawa — Spójnia 
Kłodzko 2:1,

Gwardia Ząbk. — Związko­
wiec Strzelin 3:2.

Związkowiec — Spójnia 11:5

kiwanie pokonał jeleniogórską 
Spójnię w stosunku 11:5.

zdobywa punkty v.o., Stępnik u- 

cem, jednak punkty zdobywa 

giej r. Drzez tJc.o. Sobkowi, Pie-

kiej Związkowiec zdobywa punk
ty v o-_________________(mat)
Włókniarz N. S. — Górnik 9:7

ny kurs sędziowski. Każdy okręg 
deleguje na ten kurs dwóch przed

krywa PZKol. Uczestnicy kursu 
mają stawać się w siedzibie PZKol

dodatkowe zgłoszenia. W tym wy 
spadku jednak wszelkie koszty po 
Jcrywają macierzyste organizacje

Przeciwnicy naszych kJubśw  
jjuż są znani
Bydgoszczy—  dla kobiet i w Po 
znaniu dla mężczyzn, finały dru-

lekkiej atletyce. W finałach, o- 
prócz zakwalifikowanych z do­

łów męskich AZS Poznań, ZKS

SaTpś
nań) i Gwardia (Bydgoszcz). Do

Na skutek zwiększenia llośd 
klubów w rozgrywkach finało­
wych ograniczono ilość startują­
cych w każdej konkurencji do

łej w trzech konkurencjach a za 
wodniczce tylko w dwóch. (d>'

Dziś znów  
zapasy

Dalszy ciąg turnieju zapaś­
niczego z udziałem doskona­
łych atletów zawodowych. 
Jest wśród nich kilku b. mi­
strzów Polski, a dziś czoło­
wych zawodowców: Biernac­
ki, Skrobisz, Lubusko, Pietan, 
Woźniak, Gromow i inni.

Początek o godz. 19,45 w Ha 
Ii Ludowej.

OgniwG-Związkowisc Brzeg 9:0

dobrze dysponowany atak Ogni-

W drugiej połowie bramki ko-

bramk. Lasecki z jedenastki (po­
dyktowanej za zatrzymanie pitki 
rękami przez obrońcę) 1 w H-20 
min kolejno Bajer 1 Lasecki. W 
42 min Siech przypieczętowuje

Wynik 8:0. W druł. Ogniwa do-

bronie, ds.

Niedzielne spotkanie piłkarskie 
pomiędzy ogniwem Wr. a Związ­
kowcem Brzeg,  ̂przyniosło ̂ nie­

specjalni w drugiej połowie me­
czu było ono zespołem bez po-

blckiego. Ogniwo raz po raz prze 

kowca. który jedynie w tym cza­

kiem 1 odpowiada kilkoma kontr- 

dyspozycjl strzałowej ataku pa-

nego bramkarza, lub kończą się 
na linii obrony. W 22 min. Mu­
cha lekkim strzałem umieszcza

N asze spraw y

W i e l k i  w s t y d

które wymagają piętnowania. 
Wszelkie objawy niemoral-

thuligaństwa, należy piętno-

miały miejsce w Żarowie. Zaalar

nfoi wydziału gier i dyscypliny 
OOZPN ale czekaliśmy z naświe- 
lenlem tej sprawy aż .do decyzji

Podkreślamy’^  uznaniem,'̂ że 
*rlad‘ze sportowe sprawę potrakto

wały Jak najpoważniej. Na miej­
sce wypadku wysłano najpoważ­
niejszych 'działaczy: dyrektora
WUKF J. Skrabę, prezesa J. Kar 
sta, 1 sędziego międzynarodowe­
go, sekretarza Rady Sport. ORZZ

Na miejscu przesłuchano zarząd 
klubu, świadków zajścia, a we

„Legia" oraz sędziów zawodów 
Magierskiego_ z Wałbrzycha.

łego Zarządu Okręgu j delegatów 
z prasy, wysłuchano jeszcze raz

nych za porządki podczas tego

TRZEBA UDERZAĆ MOCNO 
Wracamy znów do wypowiedzi 

przewodniczącego Rady Sport.

tam, gdzie jest zło. Trzeba ude­
rzać mocno. Kary muszą być jed

nak nauką 1 ostrzeżeniem". Dla­
tego też z uwagą słuchaliśmy 
reakcji, z jaką spotkały się w ko 
łach Zbliżonych do zarządu druży

dzi działaczy społecznych. 
Niestety, zarząd klubu nie zro-

kich wypowiedziach była chęć 
obrony, nie było samokrytyki. W 
rezultacie słuszna decyzja rozwią 
zania zarządu klubu jest Jedy­
nym wyjściem, jakie mógł zna­
leźć w tej sprawie zarząd DOZPN.

ROZPATRZMY KROTKO 
ZAJŚCIA 2AROWSKIE 

Mecz z Legią, według opinii 
świadków, kierownika sekcji ZS

.,Legii" 1 sędziego Magierskiego 
— miał przebieg nienormalny. Sę

dzielajac napomnień graczom. 
Głównym awanturnikiem był pod 
chmielony bramkarz gospodarzy 
Gerhard Kolon. .Po meczu druży-

toczyli sędziego, przyjmując mę-
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pomocą kilku piłkarzy „Unii" 
Nie interesowali się zajściem po­
rządkowi. (których nie było), ani

czeni zostali piłkarze ,'Legli" Ku- 

stał wrzucony do piwnic domku

Nastąpiło trwające 3 godziny ob 
lężenie domku kluibowego i do­

nicy, uwolniła sędziego i piłka-

skiego ostrzegł wrocławian o za­

wianie' wrócili drogą okrężną 
Tyle o zajściu.

REZULTAT 
Po wysłuchaniu wszystkich gło 

sów obrony ioskarżenia, zarząd

Rozwiązać zarząd klubu „Unia" 
w Żarowie.

Zamknąć boisko na pół roku.

w prawach sportowca, będącego 
w stanie podchmielonym gracza

Pozbawić prawa kapitana dru­
żyny piłkarza, który pełnił tę 
funkcję w tym meczu, na jeden 
rok.

5.000 zł, jako niemal symboliczną 
karą za niewyznaczenie porządfco 
wych. Grzywna Jest niską, bo 
wzięto pod uwagę dobrą dotyeh-

Surowa kara 1 konsekwencje, 
bijące w widownię żarowską, win

nlem ostatnim pod adresem wi­
dzów nie mających nic wspólne-

dówej. W przyszłości posypią się 
kary jeszcze bardziej dotkliwe. 
Jeśli będzie trzeba, wkroczy, na­
wet i prokurator, Jak to miało

miejsce klika tygodni temu w Ja

plamę na sport dolnośląski.
Cieszymy się, że wśród łudzi 

reprezentujących społeczeństwo

wiek, któremu można bez obawy 
powierzyć dalsze wychowania 
młodzieży. Z satysfakcją słuchali­
śmy głosu wójta z Żarowa, ob. 
Kędzi, który Jedyny spośród de­
legatów — głęboko odczuł krzyw 
dę, jaką łobuzeria wyrządziła 
sportowcom i społeczeństwu te­
go nawskroś robotniczego ośrod-

zakladach pracy, w klubie sporto

że nigdy już nie powtórzy się po­
dobny skandal.

Na marginesie tej ootatk" pod­
kreślamy to, 4e .w niektórych 
miastach, jak n.p. w Jaworze — 
na boisku wywieszono zarządze­
nia klubów, ostrzegające przf-d 
wybrykami. Ze zwrócono uwagą

przede wszystkim wódka, którą 
wiało nie tylko od bramkarza z

Cz. Ostańkowtcz
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